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W krótkich, ale bardzo znamiennych 
dziejach sprawy reformy roinej w odro- 
dzonem państwie polskiem — nastąpił 
w ostatnich dniach nowy, przełomowy rzecz 
można, etap. Sejmowa Komisja reform rol- 
nych uchwaliła w drugiem czytaniu cały 
projekt nowej ustawy o wykonaniu refor- 
my rolnej i jej sfinansowaniu. Projekt ten, 
to rezultat i wynik sześcioletnich zmagań 
się zwolenników i przeciwników tej wiel- 
kiej reformy, mającej pierwszorzędne zna- 
czenie państwowe, narodowe, społeczne 
i gospodarcze. To rezultat żmudnej i na- 
jeżonej wszelkiemi możliwemi przeszko- 
dami walki P. S. L o realizację postawio- 
nego w roku 1918 hasła o zmianę ustroju 
rolnego w Polsce, o stworzenie warsztatu 
pracy dla drobnego rolnika, o oddanie 
ziemi w ręce tych, którzy sami swym tru- 
dem i znojem ziemię uprawiają, ziemię tę 


li buduja — 


całą potęgą żywiołowej siły przywiązania 
miłują i ziemi tej bronili i bronią, 

Uchwalony przez Komisję sejmową 
w drugiem czytaniu projekt, nietylko no- 
welizuje ustawę z 15 lipca 1920, nietylko 
wprowadza do niej te zmiany, które kil- 
kuletniem doświadcżeniem i koniecznością 
dostosowania jej do potrzeb życia okazały 
się wskazane — ale uzupełnia ją postano» 
wieniami o sfinansowaniu tej wielkiej re- 
formy. Projekt ten, to dalszy ciąg pracy, 
którą w r. 1923 P, S. L, wchodząc w skład 
rządu tak zw. większości polskiej rozpo: 
częło, a którą złość, nienawiść i warchol- 
stwo fałszywych przyjaciół ludu i jego 
największych szkodników w połowie drogi 
przerwało. 

I znowu jak w roku 1923 przychodzi 
stwierdzić smutny w dziejach ruchu ludo- 
wego fakt. Podczas gdy rzetelni tego kluby 


2 
przedstawiciele mozolą się i trudzą, by tę, 
tak wielką sprawę z terenu haseł i har- 
ców polityczno-partyjnych przenieść na 
grunt rzeczywistości i wykonania, gdy zdo- 
łali oni przełamać opór i niechęć tych 
stronnictw, które dla sprawy tej nie zaj. 
mowały życzliwego stanowiska — gdy na- 
wet, co w imię prawdy i słuszności pod- 
nieść należy — przedstawiające zorganizo- 
wanych socjalistycznych robotników stron- 
- nictwo chce przyłożyć rękę do realnego ipo- 
zytywnego załatwienia tej sprawy, to je- 
szcze i tym razem znowu niepoczytalni 
demagodzy stronnictw, mieniących się być 
ludowemi, noszących szumne nazwy »Wy- 
zwolenia« czy »Związku chłopskiego«, poło- 
żyli się w poprzek temu wielkiemu dziełu. 
W chwili, gdy rozum i opamiętanie umo- 
żliwiło w Komisji doprowadzenie do sku- 
tku dzieła reformy przedstawicielom pra- 
wiey i socjalistów na podstawach, za któ- 
remi mogło się oświadczyć P. S. L, szkod- 


nicy tamci, wysuwaniem w ostatniej chwili |so 27 
jaskrawych lecz niewykonalnych haseł! 


o wywłaszczeniu bez odszkodowania, pró- 
bowali i próbują nadał znowu zniweczyć 
owoce ciężkiej i mozolnej pracy. 
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Lud sam musi tu wystąpić na arenę, 
musi wezwać do opamiętania warchołów, 
którzy pod pozorami doskonałej reformy 
grzebać chcą znowu reformę najlepszą, ja- 
ka obecnie da się przeprowadzić. Tym do- 
brodziejom, burzącym to, co inni budują, 
lud polski musi powiedzieć: precz z rę- 
kami, precz z obłudą, precz z oszustwem 
politycznem. 

Walka o reformę rolną jeszcze nia 
skończona. Oczekuje ją jeszcze trzecie czy: 
tanie w Komisji, uchwały Sejmu i uchwały 
Senatu. 

Tem pilniej i dokładniej patrzeć be- 
dziemy na palce tych popsujów i warcho- 
łów, którzy sądzą, że obiecankami samemi 
nakarmią lud głodny, że mirażem niezi- 
szczainych haseł zastąpią konieczną i nie 
cierpiącą zwłoki retormą! 


Amerykańskie SPrIOY 


załatwia pomyślnie 


ndwokał dr J, Kaczmarczyk 


z Muszyny, Małopolska, który w takowych już kilkakrotnie 
jeździł do Amerykli ponownietamże w krótkim czasie wyjeżdża 


Bobroczynne skutki 
reformy rolnej w Run 


; umji. 


Wzrost uprawnej powierzchni. — Lepsze wyniki zbiorów. — Wzrost hodowłi 
bydła. — Wzrost eksportu. — Silny rueh spółdzielczy. 
Krakowski „Głos Narodu", organ chrześcijańskiej | w kampanji roku 1923—1924 obszar uprawnych pól 
demokracji, reprezentującej przeważnie miasta i ży-|dosięgnął już 11,338.144 ha. 


wioty robotnicze, pisze: 

Jest nareszcie kraj w Europie, którego społeczeń- 
stwo może być w całej pełni zadowolone z reformy rol- 
nej. Tym krajem jest Rumunja. Nie oglądając się na 
nagonkę latyfundystów, którzy, podobnie, jak i u nas, 
przeciwstawiali się jej wszelkiemi siłami, przeprowa- 
dzano tam z całą bezwzględnością tę doniosłą reformę 
spoieczną i ekonomiczną. I oto wykonanie reformy da- 
ło tak niespodziewane dodatnie wyniki, że pzykład Ru- 
munji obala dziś wszelkie argumenty, jakiemi przeciw- 
nicy reformy rolnej zwalczają u nas wszystkie w tym 
kierunku zamierzenia. 

Jednym z argumentów jest twierdzenie, że refor- 
ma rolna spowoduje obniżenie kultury rolnej; a co za 
tem idzie, narazi na szwank aprowizację kraju. Tym- 
czasem w Rumunji widzimy wręcz odmienny skutek. 
Jeszcze w roku 1919 i 1920 obsiano tam 8,658.480 ha, 
a w roku 1920—1921 ponad 10 miljonów, natomiast 


W porównaniu z rokiem 1919 oznacza to bliskg 
40% wzrost powierzchni uprawnej. Podobnie dodatnia 
cyfry przychodzi zanotować pod względem produkcji 
Podczas gdy w roku 1920 zebrano 8.996 tysięcy ton 
zbóż, to w roku 1923 dały zbiory 9,159.492 ton. 

Lecz skutki reformy rolnej ujawniły się nietylka 
w zwiększonej eyfrze ogólnej produkcji, ale wywarły 
również dobroczynny wpływ przea zwiększenie prze 
dewszystkiem uprawnej powierzchni zbóż chlebowych 
która z 2 miljonów ha w r. 1919 wzrosła na 3 mil. hi 
w kampanji rolnej 1923—192a, Odpowiada to mnie 
więcej zwiększeniu się zbiorów z 8.3 q do 10.2 q z 1 b4 
w roku 1922—1923, 

Tyle w dziedzinie samej uprawy ziemi. Również 
i w drugiej gałęzi rolnictwa to jest w hodowli bydła 
dadzą się dziś statystycznie wykazać duże postępy 
wskutek retormy rolnej, W roku 1919 liczono w Ru 
munji 19,641.781 sztuk bydła, a w roku 1923 bydłostaa 
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wynosił już 28,557.497, wzrost więc wynióst 19.93%. 
Rzecz jasna, że tak pomyślne rezultaty musiały się wy- 
razić między innemi zwiększeniem się eksportu, bo, gdy 
w roku 1919 wywieziono z Rumunji ogółem 39.258 ton 
ziemiopłodów o wartości 29,694.692 lei, a. bydła, i pro- 


duktów bydlęcych tylko 384 ton, wartości 4,500.000 lei, dw 


to w roku 1922 eksport ziemiopłodów dosięgnąl cyfry! 
8,218.214 ton na ogólną sumę 7.969,297.956 lei, a wy- 
wóz bydła przedstawiał wówczas wartość 1.429,008.921 
lei. Takiem więc w praktyce biogosławieństwem wprost 
dla kraju okazała się reforma rolna. 

Stało się to tylko dzięki taktyce rządu rumuń- 
skiego, który zrozumiał, że niedość jest dać rolnikowi 
ziemię, lecz trzeba go pouczyć również o należytem jej 
wyzyskaniu. Zainicjowano więc całkiem nowy kurs 
nauki w szkołach rolniczych w kierunku kształcenia 
uczniów w całym szeregu nowych gałęzi produkcji rol 
nej, jak w sadownictwie, uprawie wina, hodowli jedwab- 
ników i t. d. Zwiększono ponadto liczbę szkół rolni- 
czych, oraz pozakładano cały szereg gospodarstw wzo- 
rowych i specjałnych szkółek zawodowych. 


Równocześnie rozwinięto nader żywą propagandę 
spółdzielczą, która położyła siłne podwaliny pod dobro- 
byt włościański, wyzwalając go z rąk pijawek pośredni: 


ków. Dziś Związki spółdzielcze liczą w Rumunji dzie- | 


siatki tysięcy członków. I tego ogromu pracy dokona- 
no w ciągu ostatnich kilku lat, po przeprowadzeniu 
reformy rolnej. Oto drugie jej dobrodziejstwo. 


Słusznie więc Rumunja może z dumą patrzyć na 
swoje dzieio, gdyż podłożyła podwaliny pod cały do- 
brobyt, stwarzając siluy i zdolny do intensywnej pro- 
dukcji stan włościański, co jest również celem i naszej 
reforomy rolnej. Niema chyba lepszych dowodów na to, 
jak potrzebną jest reforma rolna dla rozwoju nowocze- 
snego państwa demokratycznego. 


Tyle „Głos Narodu“. Jeśli przypomnimy sobie, 
ile to wypisano książek i broszur za pieniądze obszarni- 
ków o rzekomej szkodłiwości reformy rolnej dla pań- 
stwa, dła miast, dla produkcji rolnej; ile artykułów po 
gazetach i paszkwilów ogłoszono przeciw tym, którzy 
reformy rolną w Polsce postawili na porządku dzien- 
nym i o przeprowadzenie jej walczyli i walczą, to jest 
przeciw P. 8. L. „Piast“ i jego prezesowi Witosowi, ile 
podłych oszczerstw i napaści skierowano na tych, któ- 
rzy reformę tę chcieli wprowadzić w życie, jak przeciw 
posiowi drowi Kiernikowi, gdy na stanowisku prezesa 
Głównego Urzędu ziemskiego rozpoczął realizację tej 
reformy — to w świetle powyższych cyfr a Rumunji 
zrozumiemy, że wszystko to było tylko egoistyczną 
obroną swoich majątków, obszarów i posiadłości, a nie 
troską o państwo, a miasta, czy o produkcję rolną. 

Cyfry te muszą zeuknąć usta różnym wrogom 
reformy rolnej, a w ręku jej zwolenników stają się po- 
tężnym argumentem. 

Dziś, gdy nawet wśród części przeciwników zwy- 
ciężyło przekonanie o konieczności reformy rolnej, gdy 
mimo bezrozumnego oporu demagogów z „Wyzwole- 
nia“ i garstki Bryiowców uchwalono znowu ustawę 
o reformie rolnej w komisji Sejmu, możemy być pewni, 
że nie nie zdoła stanąć na drodze przeprowadzeniu te- 
go wielkiego dzielą, m. w. 
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Powrót posła MasSlanki 
do P. S. L. „Piasta“, 


Prezydjum P. S. L. „Piast“ otrzymało dnia 2 b. m. 
tychczasowego członka klubu kat-lud., posła Ma- 
ślanki, pismo treści następującej: 

Walka stronnictw ludowycn, nie przebierających 
w środkach i z coraz większą zaciętością prowadzona 
przynosi nieobliczalne szkody tak ludowi, jak i też 
państwu polskiemu. To też lud, patrząc na to i pono- 
sząc jej skutki, coraz silniejszym głosem protestuje 
przeciw temu, a wiedząc, gdzie jego przyszłość i siła, 
gromadzi się tłumnie w całej Polsce pod sztandarem 
„Piasta“, dzierżonym wysoko przez jego prezesa, Win- 
contego Witosa. 

Skoro więc lud garnia się pod jeden sztandar — 
to obowiązek wobec państwa i ludu nakazuje posłom lu- 
dowym to samo stanowisko zająć. 

idąc więc za głosem ludu | sumienia, wracam 
pod sztandar „Piasta“, pod którym pragnę nadal bronić 
interesów Ojezyzny i interesów ludu naszego, 

Szanowne Prezydjum Stronnictwa proszę o przys 
jęcie mnie w poczet członków klubu, 


LJ 


* * 


Prezydjam Zarządu Głównego P. S. L, na zebra- 
nia dnia 3 czerwca b. r. uchwałą, jednomyślnie za- 
padła, przyjęło posła Maślanką w poczet członków 
klubu 


B LJ a. r 

Czas się zlikwidować! 

Powrót posła Maślanki do P. S. L. „Piast“ jest 
wyrażnem memento dla tyeh rozbitków, którzy dzięki 
uporowi zawiedzionych w swych rachunkach politycznych 
dygnitarzy kościelnych czy świeckich, dotąd jeszcze 
plątają się bez celu i znaczenia w różnych grupkach. 
Dzisiaj, gdy przeważająca większeść duchowieństwa 
a najwybitniejszymi swymi zwierzchnikami zrozumiała 
w całej pełni znaczenie rachu ludowego pod sztandarem 
„Piasta* dla zwycięstwa zdrowej myśli politycznej i spo- 
łecanej wśród mas włościaństwą — nie czas na prowa- 
dzenie dyecezjalnej tarnowskiej polityki. 

Ozas zwinąć wyblakłe chorągiewki i zlikwidować 
grupki, szumnie «wące się „katolikami“. Katolicyzm nie 
był i nie jest monopolem kiiku księży tarnowskich na 
niższych i wyższych stanowiskach. Czas zrozumieć, że 
dalsze sztuczne podtrzymywanie bezkrwistych tworków 
w rodzaju stronnictwa katolieko-ludowego, przynost 
szkodę nietylko państwa i ludowi, ale i kościołowi, bo 
partyzantka tych rozbitków wzmocnić może tylko że- 
rująeą na rozbijaniu ladu wareholską robotę różnych 
oszustów politycznych. r 

Nie pomogą ordynarne zaczepki naiwnego pisemka, 
zwązego się „Ludem katolickim* w chwili, gdy olbrzy- 
mia masa prawdziwego ludu katolickiego i poiskiego 
idzie pod sztandarem „Piasta“. 

Dzas zroznmieć, że „przeżytych ksztaltów żaden 
cud nie wróci do istnienia“. n. +. 


PO 


pierajcie zawsze prasę ludowa! 
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m Sejmu. 


Posiedzenie Sejmu z dnia 3 czerwca b. r. zajęła 
w zupełności sprawa rewizji koncesyj szynkarskich. Po- 
słowie żydowscy domagający się zniesienia rozporzą- 


. dzenia o rewizji koncesji pasunęli się do hałaśliwej 


obstrukcji. W sprawie tej podajemy osobny artykuł 
pod tytułem: „Ofenzywa żydowska”, oraz przemówienie 
posła Szmigła, który imieniem klabu P. S. L. w tej 
sprawie przemawiał. ; 

we Na-posiedzeniu dnia 5 czerwca dyskutowano nad 
przedłożonym przez rząd projestem nowej ustawy prze- 
mysłówej i uchwalono w trzeciem czytania nstawę 
6 przerachowanin wkładów oszczędnościowych, -złożo- 
nych w P. K. O. 

Pray sprawie drobnej sprzedaży kawałka gruntu pań- 
stwowego kolejowego w Łodygowicach, wybuchła niespo- 
dziewanie walka między lewicą a prawicą, Lewica 
przez usta p, Putka podniosła bowiem zarznt, że grunt 
ten ma być sprzedanym posłowi Dobiji, względnie jego 
synowi. Lewica vdekompletowała głosowanis, w zalniau 
za co prawica zdekompletowała Sejm przy sprawie zwol- 
nienia od cła przesyłek ze starą odzieżą, nadsyławych 
z Ameryki dla krewnych do Polski. Sprawę referował 
poseł nasz Pieniążek. Wobec zdekompletowania Sejmu 
głosowanie musiano odłożyk. Że tacy panowie z lewicy, 
jak p. Putek udaremniają posiedzenia i prace Sejmu 
swemi wnioskami, do tego jesteśmy przyzwyczajeni, że 
jednak takáo prawica mści się na Sejmie za występy 
p. Putka i pomaga mu w jego destrukcyjnej robocie 
dekompletowaniem Səjmu, należy nad tem ubolewać. 

Zamięszauie na tem posiedzeniu Sejmu próbował 
wywołać jakiś młodzian, nazwiskiem Kozłowski, który, 
omyliwszy czujność straży sejmowej przedostał się 
nagle na trybunę i usunąwszy z niej żydowskiego 
posła Pryłuckiego, począł przemawiać trzy po trzy. 
Warjata tego ujęła straż i wyprowadziła, 


Wnioski I interpelacje posłów klubu P, $, L, zgłaszone 
w dniach 26 do 29 maja i od 2 do 6 czerwca b. r, 


Pos. Roman — w sprawie utrudnień stawianych 
przez władze skarbowe w Małopolsce przy uiszczania 
opłat od kontraktów kupna-sprzedaży. 

Pos. Janeczek — w sprawie zasadzenia wikliny 
na gruntach wiślauych wsi Nasilów, gm. Góra Puławska, 
powiatu kozieniekiege. 

Pos. Janeczek — w sprawie bezzwłocznego prze- 
prowadzenia robót ochronnych na odcinku Wisły w ni- 
zinie Kozienieko Gniewoszowskiej, woj. kieleekiegu. 

Fos. Ziętek — w sprawie niewypłacenia odezke- 
dowania Fr. Kaczkowskiemu, mieszkańcowi m. Skaryszów, 
pow. Radom, za zabicie konia, podejrzanego o nosacizaę 
z rozporządzenia Oddziału weterynaryjnego w Radomiu. 

Pos. Spittal — w sprawie przyjścia z pomocą lud- 
ności, nawiedzonej kleską pożaru w gminie Bajsakowcach, 
pow. i woj. taraopolskiego. 

p 


x x 
Pos. Witos Andrzej — W sprawie nadużyć pol. państw: 
Pieniaki, pow. Brody, na ludności gminy Hu- 
ciska Brodzkiego. 
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Pes. Bielak Jan — W sprawie reaktywowania urzędu 
pocztowego w Cmolasie, pow. Kolbuszowa w okr. 
dyrekcji lwowskiej, 

Poe. Witos Andrzej — W sprawie podwójnego wymusu 
podatku najeżytości przenośnych od kontraktu 
kupna przez luspektorat skarbowy w Brodach 

Poe. Witos Andrzej — W sprawie nadużyć, popełnio 

` nych przez wójta gminy Kadłubiska, powiat 
Brody. 


Kluby: Zw. Lud. Narodowy, P. S. L „Pia, Chrz. 


Dem., P. P. S, Chrz-Narod., Ukr. Bał, Kolo 
żydowskie, N. P. R, Kat-Lue. — W sprawie 
utworzeaia komisji sejmowej dla spraw samos 
rządowych. 
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Ostatnia ofenzywa zydowska 
pezeciwko rozporządzeniu Prezydenta Rzeczypospolitej 
o rewizji kuncesyj monopolowych. 

Zaczęła się przed Zielonymi Świętami, skończyła 
sie we Środę dnia 3 czerwca w Sejmie. 

Przeciwko rewizji koncesyj na sprzedaż wódek, 
tytoniu, soli, sacharyny — żydzi wszczęli gwaitowną 
walkę. Walka ta przeniosła się z Sejmu do prasy ży- 
dowskiej i na wiece żydowskie. W Sejmie żydzi po- 
stawili wniosek o skasowanie rozporządzenia Prezy- 
denta, albo przynajmniej o taką zmianę tegoż, aby, 
wszyscy  koncesjonarjusze żydzi mogli nadal zatrzy- 
mać koncesje. Wniosek znalazł w komisji skarbowej 
obrońców między posłami socjalistycznymi'i t- zw. 
chrześcijańskiemi rolnikami — raczej obszarnikami. 
Przy trzeciem czytaniu jednak — wniosek żydowski 
upadł na komisji skarbowej. í 

Atoli żydowscy posłowie nie dali za wygraną 
i postanowili stoczyć ostatnią batalję na pełnym Sej- 
mie. Ofenzywa rozpoczęła się jeszcze przed Zielonymi 
Świętami, a w szeregach klubów polskich przewąchi- 
wano „robotę“ dyplomatów żydowskiego klubu. Próby, 
byly. Bo nie po co innego postarali się posłowie ży4 
dowecy o przełożenie sprawy rewizji koncesyj z przed- 
świąt na poświęta. Na pierwszym punkcie rozpraw sej 
mowych, we środę 8 czerwca b. r., znalazła się sprawa 
rewizji komcesyj. Posłowie żydzi postawili wniosek 
o przejście do porządku dziennego nad tą sprawą, 
a skoro wniosek ich upadł, rozpoczął się taki piekielny, 
hajder żydowski, żeby go ani trąby jerychońskie nie 
zagłuszyły. Wrzaski, piski, gwizdania, walenie pięścia- 
mi w pulpity, tupanie nogami, a wszystko po to, aby 
uniemożliwić dalsze obrady nad tą sprawą. Referent 
tej sprawy mówił nie do Izby, bo by go nikt nie sły- 
szał, ale stenografowi do ucha. , Ofenzywa żydowska 
się zadamała jednak, bo żydzi, jako nieprzyzwyczajeni 
do pracy 'fizycznej, wnet się wyczerpali. Po sprawe- 
zdaniu referenta „do ucha“, marszałek przerwai posie- 
dzenie celem porozumienia się, przyczem stanęło na 
tem, że dalszą rozprawa będzie kontynuowana, a poseł 
Moraczewski imieniem mniejszości komisji skarbowej, 
postawił wniosek o odesłanie sprawy z powrotem do 
komisji. Po przerwie, zaczął rozprawy żydowskie poseł 


'Hausner ze Lwowa, 
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Mówił długo, uderzając w ton uczucia i TAE O (Głos: Żydom przedewazystkiem!) Panowie 
mentu, wiedząc, że mówi do Polaków, a wszystko dobrze wiecie, że był to chleb dła: dobrze zasłużonych, 
w interesie koncesyj i koncesjonarjuszów, oczywiście ,ałe nie dla dobrze zasłużonych dla sprawy polskiej — 
żydowskich. Nareszcie skończył oświadczeniem, że ży- tylko dia sprawy  austrjackiej, a może dla tych au- 
dzi na znak * protestu opuszczają Izbę. I cały Izrael|stejnokica Polaków, którzy wówczag w Małopolsce rzą 
z Koła żydowskiego wyszedł ze sali obrad, pozostawia. | emili: 
jąc na sali nie należącego do Koia posła Pryłuskiego. Ja chcę mówić tylko o rewizji koncesyj na pod< 
Po secesji żydowskiej na kwaśne mleko do bufetu, jak stawie rozporządzenia , Prezydenta Rzeczypospolitej 
się któryś z posłów wyraził — przemawiał poseł Mora- w tym sensie, który my chcemy w życie wprowadzić, 
czewski, stawiając wniosek o odesłanie sprawy z po- w sensie zaopatrzenia ludzi, zostających na opiece 
wrotem do komisji, a po nim poseł Samaigieł, którego państwa polskiego i których zaopatrzenie jest nietylko 
rzeczowa a dosadne przemówienie oklaskiwała więk- obowiązkiem jakimś humanitarnym, ale których zao» 
szość Izby i którego rezolucję, wzywającą rząd „do patrzenie ma bardzo wybėtny wpływ na obronę pań: 
ścisłego wykonania rozporządzenia Prezydenta Rze- stwa, na nasas stanowieko mocarstwowe. j 
czypospolitej o rewizji koncesyj“, Sejm olbrzymią Rozporządzenie o rewizji koncesyj nie jest wcale 


większością uchwalił. Upad} zatem wniosek posła Mo- 
raczewskiego o odeslanie sprawy z powrotem do ko 
misji coby oznaczało powolną Śmierć rozporządzenia 
Prezydenta. Głosowali za tem tylko socjaliści i Niem, 
cy — a przeszedł olbrzymią większością wniosek ko- 
misji skarbowej o przejście do porządku dziennego 
nad niewzasadnionemi roszczeniami klubu żydowskicgo 
i rezolucja posia Szmięła, ktrego przemówienie w stre- 
szczeniu podajemy. | 


la 


Przemówienie pos.. Szmigla 
| 

w sarawie Koncesyj szynkarskich. | 
Wysoki Sejmie! Rewizja koncesyj w Polsce 
odrodzonej, gdyby nawet nie ząchodziją potrzeba po 
wielkiej wojnie światowej zaopiekowania się tysiąca- 
cami inwalidów, gdyby nawet nie ten obowiązek, re- 
wirja koncesyj powinna w Polsce nastąpić dlatego, że 
Polską zaczyna swój byt odrodzony po stu kilkudeie- 
sięcioletniej niewoli, zaczyna go od podstaw, zaczyna 
taksamo od kodyfikacji całego ustawodawstwa. — 
Wszyscy wiemy, że koncesje, dla utrzymania których 
panowie pośrowie z Koła żydowskiego, oprócz argu- 
mentów obstrukcji, znanej z parlamentu wiedeńskiego 
czy sejmu galicyjskiego, używają argumentów więcej 
politycznych, powolując się na różne ustawodawstwa, 
na różne autorytetyepitwne, powołując się na bardzo 
nam miłą tradycję ustawodawstwa polskiego, bo na 
„volumina legum“ — że obecna koncecje w Połsee wo- 
góle, a monopoiewe, czyli skarbowa, specjalnie nie po- 
chodzą od polskiego rządu i nie mają nic wspólnego 
z polskiem uamwodawstwem i z tradycją „volumina 
iugum“, My przecież wiemy, że tych wszystkich kon- 
cesyj rząd polski ani władae polskie nie nadawały. — 
Nie negujemy tych niewielu koncesyj, które w erze 
niepodległościowego państwa polskiego władze pol- 
skie nadały ludziom, zasługującym na to, ale wogól- 
ności mamy do czynienia z koncesjani į koneosjyna- 
rjuszami, którzy byli obdarowani przez całkiem kogo 
innego. Mamy do czynienia z konesejani i konoesjo- 
narjuszani, które nadały rządy zaborcza i państwa, 
z któremi musieliśmy walczyć i taksamo jak musie- 
liśmy walczyć i zwalczylismy państwa, taksa mit 
simy zwalczać pozostałości po państwach zaborczych. 
(Głosy: Słusznie!) Nie chcę mówić więcej o tem, komu 
państwa zaborcze, a specjalnie nasza Austrja, koncesje | 


w Polsce nowością, bo o tych rzeczach pomyślały już 
inne państwa, jak Francja, Włochy. Jaka jest treść 
rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej o rewizji 
koncesyj. które tutaj panowie z Koła żydowskiego tak 
namiętnie zwalczają. — Rozporządaenie to mówi, że 
w przeciągu dwóch lat wszelkie koncesje monopolowe, 
a więc apirytusowe, tytoniowe, solne, na skład sacha- 
ryny i t. d., mają być wypowiedziane dotychceasowym 
koncesiomarjuezom, o ile oni naturalnie nie należą do 
grupy t. zw. uprzywilejowanych osób, czy to fizycz- 


|nych, ezy prawnych, i w przeciągu dwóch lat mają być 


nadame ludziom, w ciągniętych w grupę 
uprzywilejowaną. To jest całkiem naturalne, że na 
pierwszem miejscu postawiono inwalidów. że posta- 
wiono także rodziny po zmarłych inwalidach, po po- 
ległych na wojnie į zaginionych na wojnie. A także 
jest zupełnie naturalnie, że wciągnięto i weteranów 
powstań polskich i innych waik o niepodległość pań- 
a:wa polskiego. 

Rozporządzenie Prezydenta Rzeczypospolitej nie 
przyszio nagle z nieba, było przygotowane w rządzie 
w konferencjach prezydjum Rady ministrów ze wszyst» 
kimi klubami, było przygotowane na posiedzeniu ko- 
misji opieki społecznej i inwalidzkiej. — Posiowie ży- 
dowscy wiedzieli o tem, że takie: rozporządzene z koń: 
cem roku 1925 wajdzie w życie. Dziś nagle rozpoczy- 
nają gwait. Poza tą walką rzeczową o koncesje, kryje 
mię jeszcze inna. Sprawa skompromitowania . pańsbwa 
polskiego. Ponieważ panówie z Koła żydowskiego wal- 
czą o utrzymanie koncesyj skarbowych nie w imię cze- 
go innego, tylko w imię sprawiedliwości i prawdy, jak 
to obwieścił Hausner — przeto ja pytam: Czy to jest 
sprawieiiwość, ażeby żedmi ludzie wojowali i ginęli na 
wojwie aby jodni ludzie wacili zdrowie i żyli po wojnie 
jak kalecy. jako istoty upośledzone, ażeby jedni ludzie 
Żyli peacz kilka a może kilkamaćcie lat w ziemiankach 
w mizy, aby mari na tyfus, cholerę i inme choroby, 
a z drugiej strony, żeby byli ludzie ukoncesjenowani 
przez dewnęe rządy zaborcze, którzy przed wojną już 
mieli koncesje i dobrze żyli, gdyż skoro po wojnie tak 
dobrze zarabiają, jak mówił p. poseł Frostig, to przed- 
ten musiało się dziać jeszcze lepiej, aby ci ludzie za- 
miast pójść na front, walczyli za ladą koncesyjną, a po 
wojnie także zostali z` koncesjami. Czy to jest sprawic- 
dliwość, mówię, aby jedni obywatele ryzykowali życie, 
nadstawiali piersi po to, aby panowie koncesjonarju+ 
sze mogli mieć spokój i w spokoju targować į zarabiać. 

(Ciąg dalszy nastąpi), 


tak zwaną 
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Posiedzenie 
Zarządu Okręgowego. 


Dnia 6 czerwca b. r. w Tarnowie, w sali Rady 
powiatowej, odbyło się posiedzenie nowego Zarządu 
okręgowege przy udziale delegatów ze wszystkich po- 
wiatów Małopolski zachodniej i środkowej. 

Po otwarciu Zjazdu i po referacie praz. Witosa 
przystąpiono do wyboru prezydjaum Zarządu okręgo- 
wego. Skład nowego prezydjum przedstawia się: 

Prezes: prezes Wincenty Witos, 

Wiceprozesi: wosoł Brodacki I poseł Gruszka, 

- Sekretarze: Zachara, Brożyna, 

Skarbnik: J. Owiński, 

W dyskusji nad referatem politycznym zabierali 
głos Dr Kulpa, senator Ścibor, Konarski, Dr Janiga, 
Więckowski. Reglec, Bednarz, Dec, pas. Jedynak, pos. 
Gawlikowski, pos. Potoczek i pes. Gruszka. 


Dział organizacyjny, 


Baczność Zywieckie. 

„W niedzielę, dnia 21 czerwca, o godzinie 11 przed- 
południem, odbędzie się w Zywcu zgromadzenie publiczne 
z udziałem posłów Romana i Brodackiego. Ze względu 
na ważność spraw, które będą poruszane w obradach, 
o jaknajliczniejszy udział uprasza, 

Powiatowy Zarząd P. S. L. 


LE 


Baczność powiat Maków! 
Zapowiedziany wiec w Lachowicach na dzień 
21 czerwca br. na godzinę 12 w południe, odbędzie 
się o godzinie 3 popołudniu. 
Koło P. 8. L. 


Baczność Wielickie! 
W niedzielę, dnia 14 czerwca b. r. odbędzie się 
w Dobczycach w sali „Sokoła“ o godzinie 11 przed 
południem, po sumie, wiee w sprawach gospodarczych, 
na który przybędzie poseł dr Wł. Kiernik. 
Za Zarząd pow. P, Ð. L.: Brożyna, Ciasioń, Piernik 


Baczność Mieleckie! 

-æ Posiedzenie Zarządu powiatowegu P. S. L. „Piast“ 
odbędzie się dnia 18 czerwca b. r. (we czwartek) o go- 
dzinie 11 przed południem w gmachu Rady powiatowej. 
"A Porządek dzienny: 

"_ $1. Referat polityczny, 
m 42. sprawy gospodarcze i obecne położenie rolnictwa 
w powiecie, 
=" B, sprawy organizacyjne, 
4. wolne wnioski, 
: Ze względu na ważność obrad obecność wszyst- 
kich członków Zarządu powiatowego konieczna. 
Przybyć mogą również przewodniczący kół. 
J. Gnida, prezes Zarz. pow. P. Ś. L. 
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Baczność Ropczyckie! 


Dnia 15 czerwca b. r. w Ropczycach w sali Rady 
powiatowej, o godzinie 10 i pół rano, odbędzie się po- 
siedzenie Zarządu powiatowego P. S. L. „Piast“ z na- 
stępującym porządkiem: ; 

1. Referat o sytuacji politycznej i gospodarczej. 

2. sprawy organizacyjue, 

3. Wolne wnioski. 

Za Zarząd powiatowy P. S. L.: 
Jan Jedynak, poseł. Jan Siwula, prezes. 


ALEA PED EEEE E EE | 
Vw e 
Pijana redakcja. 

Od dłuższego już czasu tak zwana redakcja pi- 
semka „Lad Katolicki“ zdradza objawy, świadczące 
o tem, że nie wszystkie klepki ma w porządku. Nie 
mając żadnego programu, ani linji — chodzi, jak pi- 
jamy po omacku, miotając się nieprzytomnie. Nie repies 
zentuje ona nikogo. Posłowie, należący do stronnictwa 
katolicko ludowego, wyraźnie oświadczają, że za wy: 
stępy młodego księdza wikarego, odbywającego wesoła 
przejażdżki automobilowe, nie biorą żadnej odpowie- 
dzialności. W ostatnim numerze jak uliczaik zaczepia 
ten „redaktor* posła dra Kiernika z powodu jakoby 
szerzonych przez niego wersyj o wstąpieniu posłów 
katolicko-ludowych do P. S. L. Gdzie te wersje były 
ogłoszone nie podaje. Widocznie zbiera plotki po knaj- 
pach. W każdym razie ciakawem jest, że uważa możli« 
wość takiego faktu za wielkie nieszczęście — dla kogo? 
Kównocześnie zaś pisze o zgodzie! Nieszczęście byłoby 
dla księdza redaktora, bo wtedy „Lud Katolicki“ nie 
byłby potrzebny ani p. Matakiewiczowi, ani ks. Czajowi. 
Coby robił ksiądz redaktor? Trzebaby wrócić do pracy 
duszpasterskiej — a to się nie uśmiecha wesołemu re- 
daktorowi. Czasby był, aby poważne duchowieństwo 
wyprosiło sobie narzucania się z opiekuństwem przez 
to pisemko, przynoszące szkodę i duchowieństwa i ludowi, 


0 usunięcia krzywdy rolników! 


(Sprawa zakupu koni dla wojska). 


Wskutek interpelacji i wniosków posłów naszych: 
N. Potoczka, Pieniążka i Jedynaka, połączone sejmo- 
we komisje wojskowa i rolna, obradowały w sprawie 
zakupu koni dla armji. Po przeprowadzonej dyskusji, 
komisje uchwaliły jednogłośnie następującą rezolucję: 
Dążąc do stworzenia jak najkorzystniejszych warun- 
ków hodowli dla wyprodukowania konia typu wojsko- 
wego, komisje wzywają rząd do wydania ścisłych in- 
strukcyj: 1) by dokonywanie zakupu koni na spędach 
odbywało się wprost od hodowców a urządzenie spę* 
dów koni na obszarze nie większym niż jednego po- 
wiatu; 2) by opracowano nowe normy, dotyczące po- 
boru koni na okres przejściowy, z uwzględnieniem reak 
nego stanu hodcwli oraz podniesiono przeciętną cenę 
ponad normę 875 złotych; 8) by rozwinieto ścisłą kon- 
trolę nad prawidiowem postępowaniem komisyj remon- 
towych. 
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Następnie przyjęto rezolucję, wzy.rającą mini- |dzę jednak, że 


PIAST z dnia 14 czerwca 1925 r. 
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Najwyższy Trybunał onę uzgodni 


sterstwo spraw wojskowych do wydania nowych roz-|i ustanie nareszcie znęcanie się nad ludnością. 


porządzeń, kióreby uregulowały pobór koni trzechlet- 
nich do wojska i obniżyło miarę do 149 em. Wreszcje 
trzecia rezolucja wzywa rząd, by zabronił przywozu 
koni z zagranicy, oprócz materjału hodowlanego, im- 
portowanego przez ministerstwo rolnictwa lub za jego 
pozwoleniem. Odpowiednie rozporządzenie powinno być 
wydane przed 15 czerwca b. r. 

Wobec tych uchwał komisji, może wreszcie usta- 
ną nadużycia w tej tak ważnej dla rolników sprawie, 
a rząd przestanie sam przykładać rękę do pogarszania 
naszego bilansu handlowego przez wydawanie olbrzy- 
mich sum na sprowadzanie koni z zagranicy. 

o ona] 


Przedawnienie 
długów przedwojennych. 


Plagą ludności wiejskiej są długj przedwojenne 
za pobrane na kredyt wiktualy, nawozy sztuczne i t. p. 
MWierzyciele, najczęściej oczywiście żydzi, czekali cier- 
pliwie aż do ustalenia się waluty w Polsce, i obecnie 
masowo występują już to z wnioskami o wydanie na- 
kazu zapłaty, już to ze skargą, żądając tyle ziotych, 
ile dłużnik miał zapłacić koron. 

Ponieważ rozporządzenie Prezydenia Rzeczypo- 
spolitej o waloryzacji długów przedwojennych dopu- 
szcza w poszczególnych wypadkach, zależnie od sto- 
gunków miejscowych dłużnika i wierzyciela z innych 
względów waloryzacji wyższej niż 10% — bo aż do 
100%, wielu sędziów przyznawało wierzycielom ich 
pretensję w pelnej wartości, t. j. licząc za 1 koronę 
4 ziotego. 

Oburzało to słusznie j oburza ludność wiejską, bv 
taru, gdzie ona miałą złożone w bankach i Kasach 
oszczędności, czy innych instytucjach pieniądze, albo 
gubskrybowała na pożyczki państwowe krótko- i długo- 
terminowe, obecnie albo nie nie otrzymuje, albo nie- 
wiele — natomiast sama musi płacić za pobrane 
towary całą należytość wraz z procentem. Wedle usta- 
wy, pretensje, pochodzące z tytułu ceny kupna za po- 
brane towary, przedawniają stę po 8 latach. Podczas 
wojny wydano moratorjum, zarządzające przerwę 
przedawnienia. 

Moratorjum to skończyło się, i według orzecze- 
nia Najwyższego Trybunału, pretensje z tytułu ceny 
kupna za pobrane przed wojną towary, uległy przeda- 
wnieniu, Zarzutu przedawnienia nie może Sąd z urzę- 
du uwzględnić, to znaczy, chociaż dług jest prze- 
4dawniony, gdy dłużnik nie postawi na rozprawie zarzu- 
tu przedawnienia i wda się w spór, sędzia musi powo- 
dowi wierzytelność przysądzić, o ile tenże wykaże jej 
należność. We wszystkich więc sporach, gdzie ebodzi 
o należytość za towary przed wojną pobrane, należy 
ma pierwszej rozprawie postawić zarzut przedawnienia 
zaskarżonej pretensji, który sędzia powinien uwzględ- 
nić i powoda oddalić z żądaniem skargi. 

Nadmieniem, że nie wszystkie sądy zarzut ten 
uwzględniają, praktyką sądów jest niejednolitą, są- 


Ze względów słuszności, mimo przedawnienia, 
należy zapłaci 10% należytości i ustawowe odsetki, 
ale przed wyzyskiem i zdzierstwem bronić «ię wszel- 
kiemi ustawowemi środkami. - ; 
l Jan Brodacki. 3 


Ogrodnik- rolnik - czy technik ogrodniczy, 

Musimy się zgodzić z nowemi zapatrywaniami, 
jakie stworzyły powojenne czasy i wymagania naszoj 
wskrzeszonej Ojczyzny. Rolnik, gdy chce na dawną 
modlę gospodarować, może się znaleźć w bardzo trud: 
nych opałach, a nawet, co nie daj Boże, ojcowiznę 
przegospodarować. Jak to mówią: „ani jadł, ani pił, 
ani użyj, a z torbami poszedł*. Aby godnie i z dużym 
zyskiem zagospodarować ojcowiznę, na tó trzeba wy: 
brać tego rodzaju rośliny i uprawy, które dają naj- 
większe, najpewniejsze i najcenniejsze plony. Tego 
nauczyć może tylko ogrodnictwo. Nie będzie to ogrod- 
nictwo, jakieśmy widzieli w sąsiednim dworze. — To 
dawna „pańska zabawka“. Starej daty ogrodnicy 
i ogrody zanikają i słusznie. Nam chodzi o uprzermy- 
słowione rolnictwo — to jest nowoczesne ogrodnictwo. 
Technik ogrodnik, sadownik, lub nąsionkarz, tech- 
nik szkótkarz lub producent warzyw, technik chmielarz 
lub wikliniarz, tak, jak technik przetwórea warzyw lub 
owoców — wszyscy mają duże pole działania, albo na 
ojeowskiej roli, albo też, jako kierownicy zakładów rol- 
no-ogrodniczych, które coraz częściej się wyłaniają 
i zwyciężają w ciężkiej walce o byt technieznie niedo- 
łężnych sąsiadów. Aby jednak zostać takim technikiem, 
należy przejść dobrą szkołę. Dla tego celu założyło To- 
jwarzystwo ogrodnicze w Lublinie Trzechletnią męską 
Szkołę ogrodniczą, którą zatwierdziło ministerstwo wy- 
znań religijnych i oświecenia publicznego reskryptem 
i dnia 24 października 1924 roku, a Sejmik lubelski po- 
ipari wydatną subwencją i 60 morgami ziemi. Adres 
szkoły: Lublin Uniwersytet dla Szkoły ogrodniczej. — 
Zapisy od 25 maja, a początek roku szkolnego 1 wrze- 
śnia 1925 roku. Ta szkoła ma za zadanie wykształce- 
nie techników ogrodniczych, tak, jak już powyżej 
wspomnieliśmy. 


Publiczne podziękowanie. 


Panu Posłowi Drowi Władysławowi Kiernikowi, 
składamy niżej podpisani gospodarze z gmin: Góra św. 
Janą i Krasne-Lasocice powiat Limanowa, za. wyjedna- 
nie nam pożyczki długoterminowej na odbudowę, 
jo którą robiliśmy starania od szeregu lat bezskutecz- 
inie, a która otrzymana obecnie, w najcięższym okresie, 
jest dla nas nieocenioną pomocą. 

Góra św. Jana dnia 17 maja 1925 r. 

‘Za komitet parafjalny: 

Ks. Robert Ciszek, Mazanek Stanisław. 
Kazimierz Bochenek. Stanisław Kurnik. Jan Dziedzie. 
Franciszek Drożdż. Wojciech Kapera. Jan Kapera. 
| Andrzej Węgrzyn. Frauciszek Węgrzym. Jan Bochenek, 

it. d. 


— PIAST z dnia 14 czerwca 1925 r. Nr 24 


Przegląd polityczny. |Z wigców I zgromadzeń, 


„Nota Kaufuroscji amiacadorów w sprawie rozbrojenia. 


Daia 6 czerwca b. r. zostało ogłoszone brzmienie 
noty, p Keafcrcncja ambasadorów wystosowała do Dalszy zwycięski pochód idei ludowej 
iemies — w sprawie rozbrojenia W nocie tej ogło- PS ARCE 2 3-1 

SZONO, Soaker tylke uchybienia z powodu niewypeł- Wielkie zjazdy wojewódzkie P. S. L. 
nienia miekbórych postanowień traktatu zostaną przez i i 
Niemcy naaniąża, rządy sprzymierzone wydadzą rozkaz W Katewieach i Biały mstoku. 
opuszomała piorwsaaj strefy zajętej przez koalicję. Notaj “© Po wielkich kongresach dzielnicowych P. S. L. 
fa domaga się reauiązania zamaskowanych organizacyj |w Poznaniu, Tarnopolu i Rzeszowie, na których lud 
wojskowych, saismsssaia niektórych zakładów wojenaych | Wielkopolski i Małopolski wschodniej i zachodniej ma- 
jak waleowni w nanej fabryce Krappa, zniesienia | nifestował swą przynależność do P. S. L. „Piasta“, na< 
sztąba gmeralnogo niemięekiego przez zmianę organiza- | stąpiły zjazdy województwa górnośląskiego w Katowi: 
tji armji niemieckiej i zlikwidowanie kilku ważniej- | cach w dniu 2 czerwca b. r. i województw białostoci 
jA fertee niemieckich. kiego w Białymstoku w dniu 21 maja b. r. 
tt  Niewiadome, ezy Niemcy, w których szowinizm Zjazd wojewódzki w Katowicach był szczególnie 
i parcie do wejny odwetowej po wyborze Hiadesbarga | znamiennym. Tak, jak po 600 latach oderwania Śląska 
na prezydenta Rzeszy bardzo wzmógł SIĘ — PRZYJMĄ | og polskiej Macierzy wróciła przynajmniej część Śląska 
tę notę. Na wypadek ras jej przyjęcia, możemy być |g, polski — a lud polski, mimo germanizacyjnej poli- 
AMIE że napewno nie wykonają jej w całej romiąg- tyki rządu pruskiego, wytrwał setki lat w wierze ojczy- 
oc. stej i przechował język i obyczaje polskie — tak nib- 
a W sprawie paktu bezpieczeństwa. spodziewanie na tym Śląsku, stanowiącym najbardziej 
| Rokowania międey Anglją a Francją w sprawie | przemysłowy okręg w Polsce, obudziło się też do życia 
tak ważnego dla nas pakta gwarancyjnego trwają w dal- polskie rolnictwo. Na zjeździe: w dniu 2 czerwca oka- 
szym cga Niektóre z pism francuskich podają juź zało się, że to, co jest polskiem i rolniczem na Śląsku, 
nawet pankty rasadnicze, co do których ministrowie | łączy się i jednoczy pod sztandarem P. 5. L. „Piast“. 
Spraw wagranicanych Aaglji i Francji doszli do poro- Dwieście pięćdziesiąt gmin ze wszystkich powia+ 
zumienia, Za jednym z tych pism podajemy te pnnkty:|tów tego województwa wysłało około 800 delegatów, 

1) Niemey atakując Francję lub też Bełgją znaj-| w tem 150 naczelników gmin. Ma zjazd przybyli posio- 
dą sią w tym wypadku automatycznie w stanie wojen: |wie, prezes Witos, dr Kiernik, inżynier Szydłowski, 
uym x Augija, która wszystkie swe siły wojskowe | oraz poseł Bobek i poseł do Sejmu śląskiego Szuścik. 
zwróti przeciw Niemcom, y Przybył także prezes Okręgowego Urzędu Ziemskiego, 

2) Na Yrpadk ataku Niemców na Polskę, F'ran- | p. Pampuch. 
cja przychodzi Polsce z pomocą wsżystkiemi $wemi Zjazd zagaił prezes Zarządu okręgowego, poseł 
Środkami; natomiast Augłja interwenjuje na korzyść RAK po FA dja pp.: Gajdzika, AGR 
Francji selom WOWATCE na Niemcy nacisku Ratury go- prezesa Zarządu okręgowego P. S. L., Resia z Pszowa 
spodaremej lab teź wojskowej, — Już choćby z tej notatki | Bule z Urbanowic, ks. Zająca, proboszcza z Woszczyć, 
widzimy, że sprawa gwarancji granic francusko-niomiec- Didoa wójta z Jaeienicy Zająca, wójta z Ogrodzonej 
kich na sachodzie — a polsko-niemieckich na wscho-|; Ko BEA: wia £ ET, D aa] . 
dzie została zapełnie inaczej potraktowaną. AN N 4 OAK 4 

Pakt gwarancyjay powinien być dla pas groźaym Pierwszy zabrai głos premse Witos i przedstawił 
ostrzeżeniem i wyrobić w społeczeństwie Świadomość, | braz obecnej sytuacji politycznej. 

Słaby rząd i słaby Sejm, to główne przyczyny, 


że tylko powinniśmy liczyć ns siebie. 

„rudnej sytuacji politycznej, w jakiej państwo, się znaj- 
duje. Biędy konstytucji i ordynacji wyborczej uniemo+ 
żliwiają szybkie naprawienie złą. Rozwiązanie Sejmu 
nie jest lekarstwem, bo niema żadnej gwarancji, że na- 
stępny Sejm będzie lepszy, o ile nie usunie się przed+ 
tem źródła słabości obecnego Sejmu. 


Bułgar]a. 

Od chwili ostatnich aktów terorystycznych w buł- 
garji wybnehają ras po raz nowe zaburzenia. Ostatnio 
stelica Bułgarji była widownią nowej walki uliczaej, 
w której było kilkudzierięcin rannych. 


Chiny. 

W Chinach zaczął się szerzyć wrogi rach prze- 
ciwko cudzomiemcom. Peczątek dało miasto Szasgzaj, 
które będąc portem, jest zarazem miastem międzynare- 
dowem, Ruch ten przeniósł się obeenie do środkowych 
Chin, szesególnie w otregi górnieze. 


DW. DR EDWARD FERBER 


prowadai obecnie saem kaneelarję adwokacką 95 


Kraków-Podgórze, legionów 12 


P. S. L. czyni usilne zabiegi około konsolidacji 
włościaństwa, a czyni to nietylko ze względów klaso- 
wych, ale głównie ze względów państwowych, chcąa 
stworzyć podstawy do utworzenia mocnych rządówy 
opariych o miljonowe rzesze zadowolonego włościań- 
stwa i wszystkich, którzy na tej drodze widzą możność 
uporządkowania stosunków w naszem zdezorganizowas 
nem życiu politycznem. 

W dyskusji nad tym referatem przemawiali pp.: 
Duda, Prus, Francuz, Bula, Reś, Zagórzak, Gajdzik, 
poruszając cały szereg spraw. ogólnych i lokalnych, 
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W odpowiedzi na wywody: poszczególnych mow- 
ców zabrak głos: poseł dr Kiernik, kreśląc obraz sto- 
sunków gospodarczych, a poseł Szuścik omówit sto- 
sunki wojewódzkie i w Sejmie śląskim. d 

Uchwalono następujące rezolucje, które wyrażają: 

Protest przeciw zakusom Niemców, zdążających 
do zmiany ustalonych granic. Polski. 

Uznanie potrzeby zmiany konstytucji, oraz' ordy- 
nacji wyborczej do Sejmu-i Senatu. ; 

Pełne zaufanie swoim posłom i senatorom i wzy- 
wają lud śląski do zorganizowania się w szeregach 
stronnictwa. 

Dalej rezolucje te oświadczają się za przeprowa- 
dzeniem ustawy o osadnictwie na obszarze wojewódz- 
twa śląskiego, za ochrona drobnych dzierżawców na te- 
renie Śląska, za założeniem filji Państwowego Banku 
rolnego w Katowicach, za zmianą polityki celnej i za 
równomiernem popieraniem spóidzielni gospodarczych. 

Osobna rezolucja zwraca uwagę rządu na kata- 
strofę bezrobocia w województwie śląskiem i oświadcza 
się za kontrolą obywatelstwa państwowego robotników, 
żądających pracy przy robotach publicznych. 

Zjazd zwraca uwagę na przeciążenie podatkowe 
w województwie śląskiem. ; 


* * 

Zjazd wojewódzki w Białymstoku odbył się przy 
udziale posłów: Dękekiego, Kowalemika, ks. Nawroc- 
kiego i p. Skulskiego. Na Zjeździe było reprezentowa- 
nych 11 powiatów — w liezbie 1.260 delegatów, prócz 
mnóstwa zaproszonych gości. 

Po zagajeniu Zjazdu przez miejscowego prezesa, 
p. Dominika Łosia, na przewodniczącego powołano 
p. Skulskiego. Do prezydjum weszli pp.: Marja Moczy- 
dłowska, Jan Krzakowski, Alsksaader Puira, Broni- 
sław Wróblewski, Jan Dudziński, Marcin Żukowski, 
Konstanty Kubicki, Preczko. 

Przewodniczący, p. Skulski, podnosząc zasługi 
stronnictwa, stwierdził jego olbrzymi rezrost nietylko 
w innych częściach Polski, lecz również na terenie 
Białostockiego, czego dowodem jest tak licznie obesła- 
my Zjazd. 

O polityce zagranicznej mówił poseł Dębski. Na 
temat: „Polityka gospodarczą państwa a rolnictwo“, 
przemawiał poseł Kowalsawk. 

-W dyskusji, składając równocześnie sprawozdanie 
z powiatów, zabierali głos: Jan Czakowski, Ksawery 
Rukat z Suwałk, Władysław J abikowski z Bielska Pod- 
laskiego, Brzusko z Kolna, jak również szereg delega- 
tów ze wszystkich stron województwa. 

Po dyskusji przyjęto jednogłośnie szereg rezolu- 
cyj politycznych i gospodarczych. Zjazd ten wykazał 
dobitnie, że na tutejszym terenie zyskujemy w szyb- 
kiem tempie masy zwolenników i że sztandar P. S. L. 
»Piast“ skupia około siebie potężne rzesze chłoþów. 
o. .....-|<<oje 2 SE We. Taj AUE. 


specialisia chorób oczu 


b. lekarz Oddziału ocznego prof. M. Sachsa we Wiedniu 
osiadł w Tarnowie przy ul. Krakowskiej 1. 18 i ordynuje 
od godz. 11—12 i od 3—5. S3277 
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Listy. 
Święto dnia współdzielczegc 
w powiscie bocheńskim. 


W niedzielę, daia 7 czerwca, podobnie jak w całej 
Polsce święcił powiat bechański „daień współdzielczy*. 
Przed poiudniem odbyło sią uroczyste nabażeństwe z pod- 
niosłew kaaaniem. O godzinie 12 w południa odbyło 
sią zgromadzenia w sali Rady powiatowej. Zagaił prze: 
wodniczący komitetu spółdzielczego poseł Dr Kiernik, 
podznossąs w głękekiem przemówieniu unaczenie idei 
spółdzielczej dla społecaaństwa, poszczągólnych obywa» 
təli, oraz dla państwa, Ra'erat wygłosił delegat Związku 
rewisyjnągo spółdsielni reluiczych w Krakowie p. Do: 
bruchowski, przemawiał dalej imieniem spółdzielni robot- 
aiczych p. Wożaiacki, orax ks. pos. Cauj, Jednomyślnie 
uchwalono stesowne remiacjo i wysłanie depeszy do 
presydente Muecsypespolitej jako protektora ruchu spół- 
drielezego. Zgromadzanie, w którem reprezentowane były 
wszystkie Organiseeje spółdajolcze powiata i różne war- 
stwy sporeczae w poważaym nastroja święciły wspólna 
święto wielkiej idei spółdzielczej. 

Odsśpiewaniem „Roty“ Konopnickiej zakończyło sią 
to zgromadzenie. 

Równsczednie podobne obchody odbyły się w po 
wiecia w poszczególzych parafjach i gminach. 


Ostatnie pedrygi Platy i Dabskisgo, 


Z Rreszowskiego piszą nam: 

Dia ratowania resztek wpływów w Rzeczowskiem 
zapowiedział Pluta na dzień 7 czerwca b. r. „wielki 
zjesd* sweich zwolenaików. Ten „wielki zjazd“ miał 
sią odbyć w sali „Sokuła*, ala „Sokół“ mie chciał sią 
Eorapromisewać braniem odpowisdsialności za szkodliwą 
i antypaństwową robotę Plutów i odmówił sali. 

Ziozpaczoay Pluta cyłosgił webec tego przez swoich 
egitatorów, że ajaml odbędaie się pod gołem niebem na 
błoniach. Ponieważ jednak na ten „sjard* przybyła 
tylko mała garstka ludzi, więc ebec unikuąć kompro- 
mitacji, schował się Pluta z nimi do ciemnej i małej 
sali kino „Olimpja*. 

Zjazd ten zaszczyciła swoją obecnością grupka 
„wyzwoleńców*, kilku socjalistów, trochę asumowia 
miejskich, żądnych bespłatnych przedstawień oraz krew- 
niacy Plnty, pizywiezieni przez niego w tym celu na 
furach. 

Oslem „zjazdu“ było naturalnie rzucanie kalumnji 
na Stronnictwo Ludowa „Piast“ i jego prezesa Witosa. 

Rezolueyj nie stawiano żadnych, bo nie było ich 
komu uechwsślać. 

Kilkunastu rozważnych chłopów, widząc taką zbie- 
raniaę i słysząc ta domagogiczne i warcholskie prze- 
mówienia, slanęło re wszardą w stronę roznamietnio= 
nych mowców i odeszło jeszeze przed zakończenióm 
„zjazdu“. 

Takąto potęgą wykazał ten „zjazd“, organizowany 
przez szereg tygodni z dużym nakładem kosztów przez 
Plutowców i p. Dąbskiego, 


Jeden z obecnych, 


10 i PIAST z dnia 14 


KRONIKA. 


CZERWIEC — ma dmi 30. 


AR. Słońce 
Kalendarz rzymsko-katoliczi Wschód Zachód 
A m4 ` godz, Na min. 
2 po Ś Bazylego b., Macjana 8 16 | 200 
Jolanty wd, Wita 8 16 20 1 
„| Benona bp., Justyna 8 16 20 1 
Adolfa b., Manaeia 8 16 20 2 
Marka m, Marcelego 3 16 20 2 
5. J. Jaljana, Gerwaz. i Prot. 8 16 29 2 
S. Marji. Sylwerjusza, Flor. 3 16 20 8 
3 po S. Alojz. Gonzagi, Ab. ©| 8 16 20 8 
Ceny obcych walut w Krakowie 
daia 9 czerwca 1925 r. 

Banki płacą za 1 dolara . <. e © + 5 zł 17 groszy 
k »  „ l funt szterling. . . 25 a LO 
j »  „ l iranka francusk, . — „25 , 
Ą s] w” szwajewm „dw; E TH 
h n»n  »„ l Koronę czeską . „, — „15 3 
a „ n» l lira włoskiego . . — „20 „ 
S »  „ l marka niemiecka ., 1 „20 % 
$ „©, szyling Austr. T.a, =T a 


Egzamina wsłępne do Kolegjum 03. Bernardynów 
w Radecznicy. W kadecznicy, miejscowości, położonej 
w pow. zamojskim, istnieje już od czterech lat „Kole- 
gjum S.rafickie* (małe seminarium duchowne), gdzie 
00. B-rnardyni wychowują i uczą w zakresie czterech 
klas gimnazjaluych chłopców, pragnących się poświęcić 
w przyszłości stużbia Bożej w tymże zakonie, lub mi- 
sjom na Syberji, które Ojciec św. powierzył niedawno 
00. Beruardynom. 

Ezzamina wstępne ao Kolegjam odbędą się 30 
czerwca i l-go lipca przed wakacjami — a po waka 
cjach 27, 28 i 29 sierpnia. Do egzaminu tego zgłaszać 
się mogą ci chłopcy, którzy ukończyli cztery klasy 
szkoły powszechnej i n'e mają więcej, jak 12 lat, lub 
też, którzy ukończyli którąkolwiek klasę w gimnazjum 
klasycznem dawnego typu. 

Bliższych inlormacyj udziela Zarząd szkoły sera 
fickiej OO. Bernardynów w Radeczuicy, p. Szczebrze- 
szyu, ziemia zaszojska, 

Policjanci z zielonemi opaskami. W tych dniach poja- 
wią się w większych miastach na przejściach granicznych, 
ma dworcach kolejowych i węzłowych w województwie 
Śląskiem policjanci z zielouemi opaskami na lewam ramie- 
miu, którzy będa znałi obce języki. Będzie to bardzo ko- 
mzystne dla przybywających na Obszar województwa Kiąs- 


czerwca 1925 r. Nr 24 
wagi. Mina posiadała zapał elektryczny, pozwalający wy- 
wołać wybuch w dowolnym czasie. Minę złożono w Kato- 
wicach aż do przyjazdu komisji pyrotechnicznej, która zba- 
da materjał wybuchowy wewnątrz. Zanządzono śledzuwa 
i poszukiwanie dalszych min 

Dom wystawiono w 8 godzinach w angielskiem 
- mieście, Liverpoolu. Zaczęto go budować pewnego dnia 
| ._. ć 
10 godzinie 8 rano, a już o godzinie 4 po poludniu był 
wykończony. Jest to domek stalowy, który będzie za- 
pewne służył jako wzór dla domków robotniczych. 

Bogaty nędzarz zmarł w Londynie z nadmiemej utra- 
ty sił skutkiem lichego odżywiamua się. Nazywał się on 
Jackson. W mieszkaniu jegi znaleziono po śmierci wielką 
bibljotekę i bardzo cenny zbiór obrazów. Nieboszczyk był 
nałogowym żebrakiem i żywił się suchym chlebem, a każdy, 
zarobiomy grosz wydawał na zakupno książek i obrazów. 

Gwałtowny orkan na Florydzie zniszczył 5 miej- 
scowości. 11 osób zginęło na miejscu a 100 odniosła 
ciężkie rany. 


Odpowiedzi Redakcji. 


Gwiazdoń. Chicago. Premje t. zn. dwa po:trety oraz 
13 numar wysłaliśmy Vanu. — Henryk Kiljan. O umo: 
rzeniu tych pożyczek narazie nie nam nie wiadomo, jesli 
to nastąpi, natychmiast napiszemy o tem w naszej gazecie, 
Aleksan:ier Decawski, Pełna waloryzacja za 370 koron 
wynosi wraz z odsetkami 500 złotych i tyle należałoby 
zapłacić, Jeżeliby żądał więcej, należy odmówić i roze 
strzygnięcie pozostawić sądowi. — Żanytejącemu z Pil- 
zna: Korespondent nasz wyszczególnił osoby, które przy- 
czyniły się do urządzenia wieczorku w dniu 3 Maja. Z po- 
wodu jednak braku miejsca, osoby te skreśliliśmy, skruca- 
jąc zbyt drugą relację. — Franciszek Pomykała: Jeżeli nio 
macie odroczenia terminu płatności na skutek podania, to 
trzeba będzie asckurację piacić. — Jan Bak... Poręba S.: 
Jeżeli pełnomocnik wypowiedział wam, to ustąpić z dzier- 
żawy musicie, gdyż na tym gruncie ustawa was nie chro- 
| ni. Taksamo ma się.rzecz i w drugim wypadku. Zależy to 
od właściciela. Grunta duchowne, jak wiecie, są wyjęte 
ż pod ustawy o ochronie drobnych dzierżawców. — Czytel- 
nik z Niwisk: Ponieważ prawdziwość przytoczonych faktów: 
nie jest stwierdzową podpisem, nie możemy o tem pisać. — 
Leszczyszyn Jan w Kak.: Właścicielom tych kwitów nie wy- 
placają żadnych pieniędzy. 

Anton: Konieczny z L: Z chwilą ukazania się tej 
ustawy w Dzienniku Ustaw, ogłosimy ją, tak, że będziecie 
mogli sami sobie to przeliczyć, Wszelkie obligacje pożycaek 
należy przechować, a nie niszczyć, jax nam to piszecie, — 
Andrzej Pelezarski: Sprawa wasza jest w załatwieniu. 
Z chwilą otrzymania odpowiedzi od osób zainteresowanych 
damy wam znać o tem listownie, — Kiemens Zaradny: Proszę 
napisać nam, kiedy Tacjanna Waśko wniosia podanie do 
Izby skarbowej w Krakowie i podać nam bliższe dane o tej 


kiego obcokrajowców, którzy bądą mieli możność porozu-| osobie, ile ma dzieci niżej 18 lat, jaki ma majątek i t. d., 


mienia się i uzyskania wszelkiego rodzaju wyjsśnień. 

,  Podminowanie szosy. „Ilustrowany Kurjer Codzien- 
ny“ podaje, iż władze wojskowe otrzymały pouiną wiado- 
mość 0 podminowaniu szosy, prowadzącej do miejscowości 
Szarlej na Górnym Śląsku w kierunku na Bytom i Gliwice. 
Wysłany miezwłocznie na miejsce oddział saperów prze- 
prowadził poszukiwanie, nozkopując szoosę w kilku miej- 
scach. W punkcie, oznaczonym kamieniem kiłometrowym 
Nr 2, wydobyto rzeczywiście minę w kształcie cylindra 
metalowego, wysokości 234 metra i około 200 kilogramów 


a sprawą zajmiemy Bię, Co do drugiej sprawy, to studja 
gimnazjalne do złożenia egzaminu buchalteryjnego nie są 
wymagane, Najlepiej zwrócić się z tem pod adresem: Aka- 
demja handlowa, Straszewskiego 29 Kraków. — Michał 
Kozieł, gmina Sułów: Prenumerata zapłacona na cały rok, 
los Nr 611 nie nie wygrał. Numery „Piasta* 1, 4, 9 wy- 
słano. Serdecznie Was pozdrawiamy! Cześć! — Karol Ma- 
ciasz: Izba skarbowa załatwia kolejno podanie o przyznanie 
zasiłku wdowiego, W sprawie sktpitalizowania renty zwróćcie 
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Dr Zygmunt Wusatowski 


Nr 24 


się do posła Bednarezyka. — Naczelnik gminy w Lipnicy 
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KONCESJONOWANE 


Wielick ei: Kobieta ta niech wniesie podanie do Izby skar- BIURO PORADY DLA SPRAW WOJSKOWYCH W WIELIGZCE 


bowej (wydział rent i emerytur) w Krakowie, a zasiisk 
musi otrzymać, gdyż ma do tego zupełne prawo, — JP. 
w Merszynie: W tej sprawie należałoby wnieść podanie 
do klubu poselskiego w Warszawie, do Sejmu. — Antoai 
Jarosz: Na lat 8 pożyczki na ten cel nia można dzisiaj 
otrzymać z Bankn Rolnego, który udziela tylko pożyczek 
ma 3 miesiące, 6 miesięcy lub 9 miesięcy, lecz na dokupno 
gruntu nawet krótkoterminowej spożyczki nie udzieła. Premje 
wysłaliśmy. Dziękując za życzenia, przyjmijcie od nas ser- 
deczne pozdrowienia! Cześć! — Władysiaw Węgiarz: Kwota 
20.000 marek z lipca 1942 roku w pełnej waleryzaeji wy- 
nosi dzisiaj niecałe 23 złote. Z odsetkami na 100ję wy- 
niosłoby około 30 sł. Prenumerata zapłacona za III kwartał, 
Dr Stanisław Adamski: Serdeeanie dziękujemy za chęć 
wBspółrracy z nami, Korespondencje tamtych stron chętnie 
będziemy zamieszczać. Posostajemy z poważaniem. — Mar- 
celi Kukla: Należy pourgować w tamtejszem starostwie 
podanie o kartę na noszenie broni. Starem zezwoleniem nie 
można się posługiwać. Z korespondencji skorzystamy, Dzię- 
kujemy Berdecznie. — Wilk Wad. Hetmań: Jest nadzieja, 
że jeszcze tego roku sprawa ta ruszy z miejsca, Z parce- 
lacji rządowej cena kupna nie będzie wysoka., Dopóki nie 
przejdą dodatkowe przepisy wykonawcze do ustawy jest 
bezcelowem gdziekolwiek wnosić podanie. Do sprawy tej 
eszcze w „Piaściu* powrócimy, 


Kamtor wymiany 
Józefa Tomaszewskiego 


Eraków, Dworzec osobowy 
Telefon Nr 3525 Telefon Nr 3525 
kupuje: franki, dolary, korony duńskie, złoto i srebro, 
jak również sprzedaje | 2) GR zagranicę. 


Adwokat 
Dr STANISŁAW KULPA 


w Krakowie, uł. św. Filipa 12, l. p. 
przy Rynku Kleparskim. 


5040 


obrańca wojskowy i obrońca w sprawach karnych 
urzęduje 42 6 0 


w Krakowie, ul. Czysta L. 21. 
Dr FRANCISZEK BARDEL 


adwokat i współpracownik »Piasta« prowadzi kancelarję 
adwokacką wspólnie 501 46 0 


z adw. Dr BOLESŁAWEM ROZMARYNOWICZEM 
W KRAKOWIE, MAŁY RYNEK L. 1, I PIĘTRO. 


"Z A ZACZ NO an 


przy ul. Janińskiej L. 362 emerytowatńego majora W. P, 
i ADAMA CYMBORSKIEGO 
uiszcza każdego rodzaju: podania, odnoszące się do służby 
wojskowej, na zasadach nowej ustawy o po ym 
obowiązku służby wojskowej. 
W szczególności o przyznania prawa do nig dla jedynych żywicieli raizin, 
poborowych do służby półtorarocznej, zasiłków wojskowych, rent inwalidzkich, 
zaopatrzenia po polegizch, w dalszym ciągu podania o wydanie w myśl prze- 
pisów dokumentów wojskowych, zezwoleń na zawarcie związku małżeńskiego 
y 3 iinne z ustawą wojskową związawę. 
Wszelkie informacje 1 podania w sprawach wojskowych 
(zaopatrzenia) dla nie mających utrzymania wdów i sierót 
udziela się bez wynagrodzenia i potrzebne druki lub for- 
inularze dla tych osób wydaje się bezpłatnie. 98 


Bagubioue dokumenta wojskowe na nazwiskc Stanisław Malnszezyk, 
wystawiońe przez P, K. U. Wadowice, unieważniam, 36 
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IGNACY CYPRES 


Kraków, ul. Szewska Lb. 13/P, 


4 wysyła: mandollny włoskie po 17 i 20 zł, 
| 4 Skrzypce srkoine ze smyczkiem 15 zł. 
5 Harmonrje ręczne od 15 zł Nikiowy 
J „Gre Roskopi“ patent z łańcuszkiem 
Y 7 zł, niklowy płaski zegarek słynnej 
marki „Enigma“ 15 zł, budzik 8 zł, 


Cennik ilustrowany zegarów i instrumentów $ 
muzycznych darmo i opialnie 503 53 0 


W Perwiatyczach, pow. Sokal, jest 120 
morgów czarmozitmu I klasy do rozpar= 
esiewania między kołemistów. 1012 


Zgłoszenia: Adwokat Wasung we Lwowie, Fredry 8. 


na piebanji w Tuchowie. 9228 


FŁASZOWSKA FAŻRYKA | 
BACHÓWEER I CEMEL S. A. 
W RRAROWIE, RADZAWIŁŁOWNSKA 19 


poleca 

dachówkę tioczenmą (marsyiską), 
karpiówkę — cegłę maszynową 
i pustą. 


88 2 6 


CHORZY TYSIĄCE JUŻ 
NA PŁUCA! WYLECZOWYCH! 


Zażędatsie natychmiast książki, omawiającej moją 


NOWĄ SZTUKĘ ODŻYWIANIA 


która już wielu uraowaa. Może być stosowaną przy zwykłym trybie życia 
i przyczynia sią de zzysklego zwalezania ahoroby. Noena poty i kassel 
znikają, waga etała zwiększa się i stopniowy proesa wapnienia uleaza ahorobę. 


i obętnie ją stosują Im weześniaj rozposzyna mię stosowania mojego Epo- 
sobu odźywiania, tem wyniki są lepsze. 104 
ZUPELNIE DARMO 


o oże moją książkę, w której zawarte sa wizdomości nankowe. 
Ponieważ mój nakładea wysyła tia tylko 10.000 egn=naplarzy, przeto 
napiszcie natychmiast, abyście sią stali również szoaęfliwymi odhioreami. 


| | Georg Fulgner, Bedin, Keutólla Ringkatnoiracso 24, Abt, 522, 


Wszelkie maszyny ro!nicze 


sprzedaje na spłaty 


Dom handlowo-rolniczy „GLEBA“ 


w Krakowie, uiica Długa L. 3 


Reprezentacja i biuro sprzedaży fabr. maszyn rolniczych 
| ; TRZEBINIA S$. A. 52126 


eR sa 4 


PIEKNY I STAŁY DOCHÓD 


uzyskać może A w sposób uczciwy i szlachetny, bez 
opuszczania i zaniedbywania codziennych zajęć, przez roz- 
powszechnianie tak po wsiach, jakotęż miastach bardzo 
pokupnych i potrzebnych artykuów. 
Pierwszeństwo do uzyskania zastępstwa mają P. T. Inwa- 
lidzi, organiśei kościelni, urzędnicy gminni i prywatni, 
akuszerki, sklepikarze, majstrowie, gospodarze i t p. — 
ale tylko i wyłąeanie Polacy, katolicy, mogący się wykazać 
odpowiedniem zaświadczeniem, że są pod każdym względem 
bez zarzutu i godni zaufania, 
Zgłoszenia należy natychmiast wysyłać, załączając znaczek 
pocztowy za 30 groszy na odpowiedź, pod adresem: 


Administracja tygodnutiwa „Piast“, Kraków, Miały 
Rynek dla „Zarobek uezeiwy“. 9123 
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UWAGA! UWAGA! 


' PANOWIE ROLNICY! 


Nowość: Osie z łożyskami kulkowemi, patent szwedzki, 
do zwykłych wozów, bryczek i powozów. Oszczędność 
na koniach, Smarowanie kół raz na 6 miesięcy. 
Cenniki wysyła zastępca „AUTO -$TAR*, Kraków, 

` nl. Sławkowska L. 32, Telefon 1500. 5205 10 


PIAST z dnia 14 czerwca 1925 r. _ 


Powagi na polu wiedzy lezarskiej potwierdzają skutesmiość mojej metody | 


NA RETE 
UBRANIA rocząwszy 0D 35 ZŁ 
Józef Emmer, Kraków, Rynek główny 1i 
„Dom Wenecki“, w podwórzu. i 


Uwaga na dokładny adres, -Uwaga ra dekladny adres 
; 7734 


101 Firm. 112/26 


Spółds, I. diz 


LJ u r a = 
Wpis do rejestru Spółdzielni. : 

1) Firma spółdzieln”, wiadniba, roGauj i zaknaa odpowiedzial 
ności „Wieńsański Bunk Spółdalelosy w Jarosławiu, Spółdzielnia 
zarejestrowana x nieogramiezoną edpowieędaialnością*, 

2) Psaedmiot przedsiębiorsywa ogsaniuconia eo do zawiera= 
nią umów z niecałonkami: 

Zadaiiem spółdzielai jest podniosionie marobku i gospo+ 
darstwa owych esłonków zapomioeą prowadacnia wspólnego przed- 
siębiorstwa, a to dla: 

a) dostareaonia ezłenkom potraeknych środków pieniężnych 
we lormie kredytu na mośliwie dogodnyeh warunkach; 

b) użyczenia e.łonkam pomosy w sprawach gospodarczych 
i finansowych; 

e) organizowania esłonków w spółdmiaelnie dla zaspakajania 
innysh pożezeb gospodaruzych ; 

d) twermnia wakładów 1 inatytacyj kulbery gospodarczej 
| użyteszno'ci publieanej w oela podniesienia kuitaralnego poziomu 
swych estenców. 

Preeśmiebem spółdwielni jest: 

a) zdsielanie emtenkom kredytu osobistego (pożyczki skryp= 
town, dynkenta, weksii, raeanaki biobąco zabozpieczone); 

b) przyjmeowonie wkładów pieniężnych z prawem wydawania 
dowodów wklałkewych imiennych; 

©) wydawanie praokawóśw, czeków i akredytyw erax dokony: 
wanie wypiać w graniceeh państwa; 

d) kupao i cp>medań papierów procentowych państwowych 
1 samozaqdowyech, listów mstawnych, akeyj central gospodarczych 
i pruedsiębierstw, orgamisowanych praw spórdu»elnie ich Związki 
lub ecntrale gospodarczy orsa akcyj Peaku Polskiepo; 

©) odbiór wpłat od oałenków na rachsnek osób trzecich; 

i) pwyjmowanie sabskrykojj ua pożyczki państwowa i ko- 
muna!ma, ons na akcje praedażębierstw, o kkórycii mowa w punkcia 
d) paragrafu. niniejszego; , 

g) sastępstwo czynności na nescz Banku Polskiego i banków 
pań.twowych; b 

h) prsyjmowamie do dopozytu papierów wartościowych 
innych walcrów oraz wynajmowsnie kasotek zabozpioczonych. 

Wsamtkie te czynności ograniecexo so jedynie do członków, 

8) Wysokość udsiału, wpista ma udział i ogas ich dokonywa= 
niu: Udział wynosi 100 wł. Udmiwły mogą być wpłacone naraz 
w całości lub wedle uznania Dyrekeji w ciągu jednego roku w rae 
tach, których termin płatności Í wysokość również Dyrekcja oznaczy, 

4) Imiona i nazwiska ozłonków saruądu i zastępców: 

Całonkowia zarządu: 1) Franeiszsk Grzybek, 
») Steniaław Sierankiewioz, 
1) Franeiszek Pawlik, 
2) Dr Jan Marszał. 

5) Cass trwania spółdzielni: nieograniczony, 

Pisto, przeznaczone do ogłoszeń: 1) „Poradnik Spółdzielni 
Kredytowych”, 2) „Piast“. 

Rok obrachunkowy: kalendarzowy. 

Liesba oałonków zarządu i foxxea ich oświadczeń w imieniu 
Spółdzielni: 2 członków sarządu, 2 sastępsów, pod pieezęcią firmy 
podpisuje dwóch emłonków zarządu, któryeh podpisy zostały do 
rejestru sqdowego zgłomone i zarejestrowane, 

Ograniexen a uprawnień sarsądn: —/— 

Postanowienia o waatępcach: i Pa 

Przepisy o likwidacji: ustawowe. Rozwiązanie Mkwidacja, 
zapadłość: w myśl przepisów netawy. 

Data wpisu: 2% kwietnia 1925 r. 
bad Okręgowy jako handlowy O. iV, 
Przemyśl, 18 kwietnia 1925 r. 
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Sp. akc w Warszawie. f 
Bliższych wyjaśnień udziela 


Jeueoralna reprezentacja w Krakowie, 
ulica św. Gertrudy L. 24, Telefon Nr 848 
oraz zastępcy na prowincji. 742 2 
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Zegarek na cale życie! 


OGŁOSZENIE 
sprzedaży torfu osałowego naprzedniejszej Jakości. 


Zarząd nowo założonej kopalni torfu w Baczkowie, 
powiat Bochnia, ma już z produkcji b. r. gotowa zapasy 
wysuszonego torfu do sprzedaży. ` 

Sprzedaa odbywa się każdego dnia od godziny 8-mej 
rano do 5-tej po południu na kopalni, położonej w lasach 
skarbowych w Baczkowie, w oddziale »Rzysko« (na spale- 
nisku), w odległości około 2 km od gościńca Bierosławice— 
Bochnia. y E : 

Wartość cieplikowa Raszego torfu równa się sile cie- 
plikowej węgla jaworzniekiego, a przewyższa go wskutek 
mniejszej, bo tylko 5%, wynoszącej zawartości popiołu. 

Cena sprzedaży jest obecnie bardzo umiarkowana, 
a od jesieni b, r. będzie podwyższona. p p 

Nasz torf nie da się w gospodarstwach wiejskich 
żadnym innym materjałem zastąpić, gdyż jest według opinji 


i 


rzeczoznawców najlepszy oraz najtańszy i nadaje ao 
do celów przemysłowych, jakoto: do ogrzewania kotłów 
parowych, kuźni, cegielń, garncarni i t. p. 102 


Baczków, w maju 1925 r. 
zarząd kopalni toriu. 


F. liana, Poznań, Waly Królowej Jadwigi I 


Skład fabryczay kowalskiej roboty kos wszechóświatowej 
sławy „Kościuszko”, „Bartoszówka”, „Racławiezanka”, 
„Pieszewianka”. >) 


FAGAYKA ISTNIEJE OD ROKU 1835 2A 


S$ | Dostarczam odwrotnie pocztą za pobraniem kosy ręcznie 
{| kute pod gwaraneją, to zaaczy, że następuje, zamiana, 


o ile byżyby kosy przypadkowo niedobre w użyciu. 


CENY SĄ NASTĘ*UJĄCE: i 
_66_ 10. 16 80 _86_ _90_ 95 em 
6— 640 6:80 7:20 7:60  8— 850 zł 
10 1066 MO 15 120 em 
9 — 950 10'— 1050 1— ał 


Przy odbiorze 1 tuzina jedna kosa darmo. 
Przybory do kos obliczam bardzo tanlo. 


UWAGA. Nie wierzcie blagom konkurencji, gdyż moje kosy 
z sarcem F. A 1794, cieszące się sławą wszechświatową, 
są wyrabiane w kuźniach fabrycznych już od 1835 roku. 
Jest to chyba najchłubniejsze świadectwo o dobroci moich 
kos. 67 23 


Surowi ba: przadw 
POÓŻYCY UMWSWY IR 


wyrobu 


Pastwowog Zakładu Kya f 


Warszawa, ul. Rujuwska 2 (Chocimska 25) 
Adres felegraficzny: „Gentrepid-Warszawa' § 
Aptekom i lekarzem weterynerji udziela A 
odpowiedniego rakai. 3366 . 


AET 


ZE 


O©SO©EBE 


posiadające stosunki pośród sfer rolniczych, mogą znaleźć 
pewny zarobek przy sprzedaży aparatów gazowych »Horae, 
które słnżą do radykalnego i niezawodnego tępienia polnych 
szczurów, mysay, kretów, chomików (wraz x zarodkami) 
oraz innych szkodników, niweczących pracę rolników. Wo 
bee licznych odezw chwalebnych o tym aparacie, praca na- 
der łatwa i pożyteczna, zarówno pod względem materjałny m, 
jak i Bpołecznym:. daja ona bowiem możność zwalczania 
plagi mysiej, która przybiera coraz groźniejsze rozmiary, 
Odpowiedzi pod adresem Pierwszej w kraju fabryki prze- 
tworów chemicznych w Sosnowcu, dla »Hory« 8812 


czerwca 1925 r. 


14 PIAST z dnia 14 


Baczhsść; Bzczność : 


Tanie majątki. 


niwark #5 morgów I kl, semi, w lem 20 mergów łąki, 12 koni, 
26 sztuk bydła, 46 świń, budynki masywnie murowane, wszelka maszynerj 
i narzędzia rolnicze, 7 ktm od miasta powiatowego. Cena 125.000 zł, wpłata 
podług ugody. 

2) 330 morgów ziemi (średnia), w fem 30 morgów lasu, zabudowanie 
masywne, dom mieszkalny na 3 rodziny, motorowa młocarnia. Inwentarz: 
18 sztnk bydin, 6 koni, 30 sztuk świń, od miasia @ klm, od stacji kolejowej 
3 klm. Cena 48.060 zł, wpłala 25.000 zł, 

3) Gospodarstwo 75 morgów ziemi Ii M kl, budynki murowane, 
kryta dachówką, 5 koni, 12 sztuk byd!a, 9 Awiń i wszelka maszyneria. Cena 
22,000 zt. 

4) 68 morgów ziemi IiHI kl, w tem 10 morgów ląki, 3 konie, 
7 sztuk bydła i 6 świń, wszelka maszyneria rolnicza, budynki masywnie mu- 
rowane tod dachówką, w mieście położone. Cena 20.090 zł, wpłaty 10.000 zł, 
reszta pozostaje na gruncie. 

5) Gospodarstwa 56 morgów Fi II kl. złemi, w tem 8 morgów łąki, 
10 morgów lasu (90 letni), 5 sztuk bydła, 2 konie, 3 świnie, 20 gęsi, 15 kur, 
wszelka maszynerja rolnicza. Dom mieszkalny mórowany, pod dachówką, 
chlewy i stodoła pod słomą. Cena 10.000 z}. 

6) Gospodarstwo 48 morgów I kl. ziemi, w tem 10 morgów łąki, 
2 konie, 5 sztuk bydła, 4 dwin e, hndynki kryte dachówką, budowa masywna, 
wszelka maszyneria, 7 klm od miasta. Cena 12.000 zł, 

7) Gospodarstwo 54 morgi, f kl. ziemi, zabudowanie masywne, kryte 
dachówką, 4 konie, 8 sztnk bydła, 6 świń i wszelka mnszynerja. Cena 
15.000 24, 

8) Gespodarstwo 42 morgi Ii II kl, ziemi, w lem 7 morgów łąki, 
2 konie, 4 sziuki bydła, 4 świnie, wsrelka maszynerja, zabudowanie masywne 
pod dachówką. Cena 8.000 »2. 

9) Gospedarastwa 36 morgów ziemi Ii 1 kl., 1 koń, 4 sztuki bydła, 
By AA: wszelka maszynerja rolnicza, budowa silna, pod dachówką. Cena 

10) Gospodnratwo 32 morgi nadzwyczaj d brej ziemi, w tem 6 mor- 
gów łąki, 1 koń, 4 sztuki bydła. 5 świń, wszelka maszynerja, budynki w do- 
biym stanie. Cena 6.000 z', wpłata 2.000 zł, a reszta na hipotece, 

11) Gospodarstwo 37 morgów I kl. ziemi, dom mieczkalny i chlewy 
masywie murowane, 2 konie, 5 sztuk bydła, 3 świnie, wszelka maszynerja. 
Cena 7.000 zł. 

12) Gospodarstwo 27 morgów bardzo dobrej ziemi, budynki ma- 
Sowa pod dachówką, 1 koń, 3 sztuki bydł+, wszelka maszynezja, Cena 

zł, 


18) 38 morgi I kl. ziemi, budynki w dobrym stanie, i kom, 4 sztnid 
bydła I maszynerja. Cena 5.500 zł, 
14) Gospodarstwo 23 morgi I} O ki. ziemi, zabudowsnie w dobrym 


slan'e, 1 koń, 3 sztuki bydła i maszynerja. Cens 4 000 zł, wpłaty 2.000 zł, 


reszta pow żę k if h 
Myn motara 2 pary walców, 1 para kamieni franouskich, 

w pełnym biegu. Cena 12 000) 22. 7 3 

16) Miya wany, wraa z 65 morgami ziemi Ii JI kl, budynki w do- 
bry stanie, komplłelny żywy i martwy biwentarz. Cenn 13.090 zł, 
4 17) liestaurzcja, murowana pst dachówką, wraz z 5 morgami ziemi, 
Cena 2.500 zł, 

18) Gospodarstwa 20 morgów ziemi { kl., 1 koń, 2 krowy, budynki 
w dubrym stanie. Cena 3.600 zl. f É uu z 

19) Gospedarstwo 14 morgów nadzwyezaj dobre ziemi, budy:lu 
murowane, kryte dachówka, 1 koń, 2 krowy. Cena 3.500 zł. 

20) Gatyvodarztwo 12 morgów I i II KI. ziemi, 2 satuk! bydła, zabudo- 
wanie w dobrym stanie. Cona 2.700 zł. 

21) Gaspadarstwa 0 morgów (rednie, złem, budynki mà „wane 
masywnie pod papą. Cena 2.000 zł. 

22) Dom w powiatowem mief sie, gdzie się znajduje sirmnazpa męskie 
oraz wyższa szkola żeńska, przy domu wielki ogród. Cena 4.500 zł 


Oprócz wyżej wytę enionych majątków posiadnm stale do wyboru go* 
spodarstwa tej samej wielkości oraz większe i mniejsze, 


M. Szymański, Ken 


nięa Keolcjowa 247 (Poznańskie), 


k Uwsmgz: Uprasza mę wszystkich wi bierających płę w cela kupna, za» 
bierać 7e sobą zadaiek w kwoeje consimniej <00 z}, lub leż całą gotówkę. 
Listy uprasza się skierować pod powyższym adrexem, a na informację dołą- 
czyć koszła przesyłki poszłowej I listu. Ostrzegam przed pokątnymi acentami 
na stagach Piech i ulicach, 682 2 


ramy. Udoskonalone maszyny do wyrobu: 
dackówki cezientowej 
pusiazów keotonswych | 
A combrowiny Studziecnej, rur, siu- ; 
. pów i innych, poleca 
Fabryka maszyn Rzewuski Í Ska 


Warszawa, ul, Ordynacka 7. Tel. 28-95. 
Źródła poważnych zysków dla ptzedsiębiorczych § 
jednostek. 30156 8 


z najlepszego bronzu przedwojennego — najtaniej 
dostarczą i posiada gotowe na składzie 


Odlewarnia dzyonów Braci Feiczyńskich 


w Kaluszu (Małanoigka) | w Przemyślu, ul, Krasińskiego 63. 


bus 18 20 z 


OKAZJA! -PE 


Za 5500 złotych dom, stajnia, wozownis, ogród owocowy 
i warzywny, z wolnem mieszkaniem, sprzedam zaraz, 
Zgłoszenia do »Par«, Bydgoszcz, Dworvowa 72, pod 455/14. 


Kto dice oszczędzać Niem Rie 
nosi obuwia bez „Bersena” 


Wydawanio pieniędzy jest a pewnością dla Wa: 
niemiłą rzeczą. Przeczytacie niezawodnie z zaintereso= 
waniem radę, jaką Wam dać możemy, w jaki sposób 
pieniądze zaosaczędzić, a przytem jeszcze uszanować 
zdrowie. Gniewacie się napewno, ilekroć macie zapłacić 
rachunel: za nowe obcasy, nowo zelówki lub też za nowa 
buciki, dziwicie się i łe iecie, że zdzieracie tyle obuwia. 
Tych pętykrości m „glibyśsk» sobie zaoszczędzić, gdybyścia 
nosili ocasy relówki gumowe „erson“. Już przy 
pierwszej p.óbi: pexyznacia, że obuwie z „Bersonem* 
wytrzymuje przynaj'”niej trzy razy dłużej, niż z zelów= 
kami skórzanemi Obuwie W mma z Bersonem nietylka 
mniei się zużywa, ale nadto „Berma* umożliwia elas 
styczny i przyjemny chóć i nie męczy nawet przy naje 
dłuższym marszu po wyboistym gościńcu. „kłerson'ć 
zapobiega teå bólom głowy, cząttemu aastępstwu zmen 
czenia, gdyż Revsonowakie obcasy i zelówki gas 
mowe chronią cialo i ustrój nerwowy przed ciągłem) 
wstrząśnieniami, których przy chodzeniu na twardej 
skórze uniknąć nie można. Przestrzegajcie zatem wa 
własnym interesie zasady: Zadne obuwie bez „Bersona” 


BERSON 


nosi się przyjemnie i jest tańs< 
„szym i trwalszym od skóre. 


rS 
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„NIEKTOR DORORBY 


Niektóre choroby bywają często ukrywane z powodu fałszywego 
wstydu. Jest rzeczą nader smutną, iż wlaśnie na punkcie chorób 
płeiowych bywa się obojętnym. A właśnie Ci nieszczęśliwi powinni być 
YER ECAI I TKODSKIA IE 
zbadani w kierunku przyczyny choroby, aby umożliwić racjonalne 
leczenie, przyczem nie wolno nie lekarzowi udzielać jakichkolwiekbądź 
wskazówek oo do leczenia, powinna być brana pod uwagę wyłącznie 
rada lekarza, 


ŚWIEŻE SIŁY, ŚWIEŻE SOKI 
wla i przez lokarza małecone środki racjonalnie zastosować, oto ca 
stanowi ałówne zadanie. Nader cenną książyę omawia'ącą działanie 
nasze] wzdrawiającej kuracji wndą mineralną, która podtrzymuje sily 
organizmu, poprawia krew i soki, pobudza przemianę materji i wzma- 
enia zdrowie, otrzyma każdy 
MEJ ZUPEŁNIE GRATIS "BR 
Wasz lekarz napewno znaaprobuje aon rujaeieć Napisrc:ie dziś jeszcze 
podiug esu 


AUGUST MARIRE, Berlin Wikneredor, Hruchselerstracca 5. Odadiał 077. S 


"SEI - 


„Sz R 
Rzeszów, Sobieskiego 1 


poleca gotowe ubrania męskie i dziecięce, un if ormy 
stndenckie o pięknym kroju, własnej fabrykacji, pła- 


% | Długość kos 60 65 70 75 80 85 90 
j| Cena 


$ 


karpackie z marką »Kośnik« i 
cjalny, podwójnie w oiiwie hartowane i w ogniu czyszczone, 
sieką tak lekko, że nia czuć prawie w rękach przy psiane 
kach górskich, trawach, jak i w zbożu. Każda kosa gwa- 
rantowana i w każdym czasie wolna wymiana. 


» Złoty orzełe, wyrób spe- 


; 60 95 100 110 120 cm 

3840 350 360 370 380 390 4 zł410 420 450 5ziszt, 
Rabat na 10 =1, na 20=3, na 30=5, na 40 =7, na 50 =9, 
na 100==20 kos darmo. Za całą należytość, otrzymaną 


: z góry, sam koszta ponoszę. Bez zadatku nie wysyła się 
ği wcale. Młotki po 1:50 zł, kowadełke po 1 zł, kamienie czarna 
ipo b zł i po 1 zł 50 gr. Brzytwy po 3, 5 | 8 zł sztuka, 


Blaty stalowe tkackie według rozmiaru, Cena od 5—10 zł sztuka, 
Adres firmy: 506 19 20 


STEFAN DOBUSZCZAKR 
skład fabryczny kos 


p. Bolina k/Sbryja, Małopolską, 


Najtrwalsze 
i najtañsze pokrycie dachów dachówką asbestową z fabryki 


4 NEER my NEEJEE PET 


Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 
sw Krakowie, wakbłocie 30—32 
Telefon Nr 3190 


| X Po wyrabianą z czystego asbestn kanadyjskiego, syberyjskiego 


i cementu goieszowskiego. Podejmuje się kompletnych poe 
kryć dachów nowych i starych, krytych papą, bez zdejmo: 
wania papy. Przyjmuje się długoletnią gwarancję za trwa: 
łość materjału i odporność na ogień. Eksplozje dachówek 
»ROLIT< podczas pożaru są wykluczone. 


szcze gumowe, wszelkia matarjały na ubiory |p, T. Interesenci mogą każdej chwili zobaczyć sposób 


damskie i męskie — i sprzedaje takowa po cenach 
fabrycznych. 7135 


uj DIANA“ utrzymuje elastyczność ciała, 

od „DIANA zapobiega bólom: zębów i niemiłej woni ust. 
je] „DIANA“ usuwa bóle głowy. © 

S „DIANA konserwuje znakomicie skórę, 


DA DIANA“ jest do nabycia w aptekach, droguerjach i sklepach. > 7 
„DIANA Kraków, ulica Podzamcze L. 20. 


H Wytwórnia: 


8] Mydło Rożnowskiago Á 
z „wieligdem“ 
jest: 
eszczecćine 
suche 
wycajne 
Lndajcie go wszędzie! 
SŁ 


czł 
: 


Rożnowski, Kraków ; kokosa 
toy ; ZRANE:- 


`e 


? „IWIANAĆ Wódka Francuską jest uniwersalnym środkiem, niezbędnym 
Bi DIANA“ działa skutecznie przeciw reumatyzmowi i bólom mięśni, 


"RES". Gi 
x = ge 


ZANAJLE 


fabrykacji i gotowy materjał w fabryce. 
Oferty i informację przesyła się odwrotnie. 94 


w każdem gospodarstwie 


domowew K 


rza! WEJ 


YZ 


Ga 


Mydło Rożnowskiego 
z „wielkłądem* 
jest: 


tłuste 
pieniące 
tanie 
ladnego innego nie Bierzcie! 


St. Rożnowski, Kraków. 
515 10 32 


sze” | 


SĘ 
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Sui in ra A a, z < Ta et ORO FENE ZE m TEN ASA. Ge. DER, 
N FT" Przeciw jakaajbardziej uporczy- F 
Bla zårowych! Ważne! wym i zastaraałym wypadkom: Uwasz! Bla cwerychi 
-mm kinau W boku — zapaleziom siewéw i tym padglarym shergnere 
gó zb Br 

w takim wypadku, gdzie inne nie pomagały, — Przeszło 15 tysięcy podziękowań i tysiąc 

Ichtiomestelu g opłaeoną pecatu i opakowaniem mł 110. 10 flaszek Ichtioszentolu z opłaconą pocztą i opakowaniem 22 zł, 


Dla cierpiących! | reumatyzmu — gośćca — bółów nerwowych — kólu głowy | Bla cierpiących! 
ie znakomity i sławny, wypróbowany w kilkuset szpitalach środax do 
SRUTZE JADAWYCZAJWNY| BZAAŁABKE i EZTAI 504 30 0 
poświadczeń anakomitych lekarzy wakazują na znakomitą pomoc prawdać 0 Igatiomanśoiu. — Glówna fabryka i wysyłka 
25 fiaszek Ichtiomentolu z opłaconą poeztą i opakowaniem 43 mi. Wysyła się za zniiwaką lub za nadosłaniem należytości, 


Dia chorychi 1 zęłaów — przeciw hkółom Żył — miusulizmawm — bóiom nóg — | Bia mdrowych! 
Jedn a róba wystarczy, aby się przekonać, że tylko prawóziwy Iełatiamantol Eóelmana pomaga nawet 
prawdziwego Ichtiomentolu: Labsratorjiume Aptoi FŁYROSNA ZMELKĄARA w Gzatkocze Nr G5, — 5 flaszek 


Sg ga Dg ny Tp IT 


Wszystkim ineresowanym podają do łascawej wiadomości, i4 po kitzuletaiej przerwie wzaawiam mój 


PLESZEWSKI PRZEMYSŁ KOS 


KADR AWCE CLOSE CEE ZE 


1.000 złotych nagrody otrzyma ten, który będzie w stanie wykonać lepsze kosy, jak moje. Narazie rzucam na 
rynek trzy znane marki mego wyrobu, jak: „Mowa Pleszewska“, „desa Bartosza! oraz „kosa Poiuaorgka". 
Na każdą kosę mojej marki daję zupełną gwarancję, to znaczy, kosę nieodpowiadającą odbieram i za darmo 
daję nową inną kosę. Kosy moje są znane jako kute z najlepszej stali, Tekkie, twardo i równo hartowane, tak, że każdy 
- kośnik z przyjemnością kosi za jednem naostrzeniem do 800 kroków, tak wszelkie gatunki zboża, jako i trawy, Najlep= 
szym tego dowodem jest, że tysiące ludzi publicznie mi dziękowało, chociaż nikogo o to nie prosiłem, — Kośnicy 
I rolnicy, gdzie maszyna dotrzeć nie może, ` 
Chwryć kosę Bartosza, oszczędzisz kości i gronz. 
Kto nie wierzy, niechaj czyta podziękowania z ostatniego roku za wysłane kosy. 


Zeszłego roku dostałem od Pana kosę., Takowa kosi | Kosa Pańska jest bardzo dobra i proszę o dalsze 
bardzo dobrze; proszę o dalsze dwie. y cztery. 
St. Dura. Franciczeu Nybakoweki. 
Ławina, p. Międzyrzecz. Pomieczyńska-Huta, p. Kartuzy. 


Proszę nie czekać ostatniej chwili, tylko zaraz zamawiać, aby każdy na czas odebrał, Wysyłka tylko za zaliczką 
lub za poprzedniem nadesłanieim gotówki, 
Kółkom rolniczym i większym obywatelom ziemskim udzielam kredytu. Kupcom i spółdzielniom udzielam 
stosownego rabatu i kredytu. 
Cena moich kos: 


długość w cm: 75 80 85 90 95 100 105 110 | 115 120 125 150 
w złotych: Ta 3:— 350  86—  16— il— ta=—  183—  S£4— 15:— ż6*— 

Stosowne młotki i babki á zł 4-50. Pieróccenie z dwiema Śrubami zł 1-90, Pierócieale z jedną Śrubą zł 0'59. 
Bańsi bieszame do osełek zł 6-70. Osełói cd 20 do 80 greszy. i 
Przy zamówieniach wyżej 4 sztuk porto i opakowanie darino. —- Adresować proszę: 51950 ; 
R.) ? t, x 
Tel repin 2. KOSA POMORSKA WE. LESNIEWSEI re. roipin 27. 
Kursztya, p. Pelplin Bawniej P.ozzewszei Przemysł 


i Za dziati ogłoszeń Redakcja mie odpowiada: 


b © DOO | so HKO wy ga wyr a ze w Eo Kg z E 
|1 wiersz mm .. 80 gr|1 strona... .. . 135 zł | Drobne za słowo 15 gr} 


1 tekst, . „ 45 grj] tekst. . 202 zł | Unieważnienie do- a 
Ceny 1 > 2strona60gr|i „ tytuł, . 270 zł |kumentów wojsk, 2 zł Ceny 
LA 2 NO mM EAZA 
OSIOSZER Układ tabelaryczny, nadesłane i ostatnia strona 60% drożej, | ogłoszeń | 


Ceny powyższe obowiązują od dnie zmiany W UNGIÓVKU: l 


R ZZZNNNNE OO — jw 0 
~ Wydawca: Ludowe Towarzystwo Wydawnicze. Odpowiedzialny redaktor: Eugenjusz Bielenin «7 


Dzcionkami Drukarni Literackiej w Krakowie, ulica Jagiellońska I. 10, pod zarządem L. K, Górskiegog 


